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N A JJA Ś N IE JS Z E J C ESA R ZO W E J

MARYI ALEXANDR0W1YY
P o  Ś w i ę t e j  K o r o n a c j i  

ICH CESARSKICH MOŚCI.

1) W  dniu w yznaczonym przez N AJJAŚN IEJSZEG O  
PANA, na  sku tek  rozes łanych  od D w o ru  obwieszczeń, 
zgrom adzać się m a ją  osoby w wjeździe u roczys tym  u -  
d z ia ł  b iorące, na stacji Carsko-Śielskiej d rogi żelaznej 
w  P e te rsburgu ,  inne  zaś osoby, wstęp do dw oru  m a ją ­
ce, w  P a ła c u  Z im ow ym : C z łonkow ie  Rady P aństw a  i 
S ena to row ie ,  w  Wielkiej Cerkwi; Damy Dworskie ,  oraz 
D ygnitarze i Kawalerowie Dworscy, w Sali K oncertow ej; 
wszyscy Jene ra ło w ie ,  Sztab i Ober-Oficerowie, w  Sali 
M ikołajewskiej i pierwszej przedsali; Damy z miasta, 
Urzędnicy cywilni, M arszałek G ubern ja lny  z Szlachtą  i 
G ub erna to r  cywilny z Urzędnikam i władz, w Sali H er­
bow ej,  a C z łonkow ie  D um y  Miejskiej i Magistratu , oraz 
Kupcy Rossyjscy pierwszych dwóch gildji i zagraniczni 
z m a łżo nk am i,  w  Sali Feldm arsza łkow skie j .

•2) Na stacji drogi żelaznej ICH CESA RSKIE MOŚCIE 
spotkan i zostaną przez Petersburgsk iego  J en e ra ł -G u -  
b e rna to ra  W ojenn ego  z jego  Sztabem.

3) Po zajęciu przez w szystkie osoby, w  wjeździe u -  
dział mające, wskazanych im m iejsc, kiedy NAJJA­
ŚNIEJSZY CESA RZ raczy w siąść na koń, a NAJJA­
ŚN IE JSZ A  C ESA R ZO W A  i Ich C e s a r s k i e  W y s o k o ś c i e  
do pow ozów , processja rozpocznie się ,w  następującym  
porządku:

4) Le jb -G w ard jiSzw adron  Kaukazki W ła s n e g o JE G O  
C E S A R S K IE J Mości Konwoju .

5) Deżurni K am erju nk row ie ,  Szambelani, Urzędnicy 
D w o ru  klassy 1 i 2ej w paradnych  poczw órnych ka re ­
tach złoconych.

8) L e jb-G w ardji Kaukazki Szw adron Kozaków W ł a ­
snego  JE G O  CESARSKIEJ MOŚCI Konwoju.

7) N A JJA ŚN IEJSZY  PAN konno ,  mając za sobą  Mi­
nis tra  D w oru  C e s a r s k i e g o , Ministra W ojny  i Deżur- 
n y c h :  Jenerał-Adjutanta,_ Jenera ł-M ajo ra  z O rszaku  
JE G O  CESARSKIEJ MOŚCI i Fligiel-Adjutanta.

8 )  I c h  C e s a r s k ie  W y s o k o ś c i e  W ie l c y  X i ą ż ę t a : C e -  
s a r z e w ic z  N a s t ę p c a  T r o n u  M i k o ł a j  A l e x a n d r o w i c z , 
A l e x a n d e r  A l e x a n d r o w i c z ,  K o n s t a n t y ,  M i k o ł a j  i  M i ­
c h a ł  M i k o ł a j e w i c z e ,  X i ą ż ę  R o m a n o w s k i  Xiążę L euch-

tem bergsk i  M i k o ł a j  M a x y m i l j a n o w i c z , Xiążę P L  
O ldenburgsk i i Jego  W ieIko-Xiążęca W ysokość  Xiążę 
Jerzy  M eklem burg-S tre lick i .

9) Jen e ra łow ie  zostający przy Osobie NAJJAŚN IEJ­
S Z EG O  CESARZA, Jenera ł-A d ju tanc i,  J e n e ra ł -M a jo ro -  
w ie z Orszaku, Fligiel-Adjutanci i zostający przy I c h  
W y s o k o ś c i a c h  W i e l k i c h  X i ą ż ę t a c i i  Jen e ra łow ie  i Adju­
tanci, k onno .

10) Oficer-Koriiuszy i za n im  dwóch masztalerzy 
k onno .

11) N AJJAŚNIEJSZA C ESA R Z O W A  MARY A A L E -  
X A N D R 0W N A  z J e g o  C e s a r s k ą  W y s o k o ś c i ą  W i e l k i m  
X i ę c i e m  W ł o d z i m i e r z e m  A l e x a n d r o w i c z e m , w  para ­
dnej karecie z łoconej,  uw ieńczonej ko ro ną .  Kareta za­
przężona o śm iu  końm i; przy  każdym koniu  sta jenny; 
k o ło  kare ty  z praw ej s trony  W ielki Koniuszy, z lewej 
Dowódca \V łasnego  JE G O  CESA RSKIEJ M O ŚCI k o n ­
w o ju  k o n n o ,  a przed k a re tą  O licer-Koniuszy, także 
k on no ;  z bok u  idą czterej kam er-kozacy ,  za kare tą  dwaj 
Kam er-Pazie  k onno ,  a za nimi dwaj masztalerze także 
ko nno .

1 2 )  I c h  C e s a r s k ie  W y s o k o ś c i e  W i e l k i e  X i ę ż n e  A l e ­
x a n d r a  J ó z e f ó w n a  i A l e x a n d r a  P i o t r ó w n a , w  para­
dnej karecie z łoconej,  cugiem; przy każdym koniu  sta­
jen n y ;  przy p raw em  i lew em  kole karety po jed n y m  ko­
niuszym , k onno ;  z boków  idą  czterej lokaje ,  za k a re tą  
dwaj K amer-Pazie ,  k o nn o ,  a za nimi dwaj masztalerze, 
także ko nno .

1 3 )  I c h  C e s a r s k i e  W y s o k o ś c i e  W i e l k i e  X i ę ż n e  H e­
l e n a  P a w ł ó w n a  i M a r y a  M i k o ł a j e w n a , w paradnej ka­
recie z łocone j,  cugiem; przy każdym kon iu  s ta jenny ; 
przy p raw em  i lew em  kole karety po jed ny m  koniuszym , 
k onno ;  z boku  idą  czterej lokaje; za kare tą  dwaj Ka- 
m er-Pazie  k o n n o ,  a za n im i dwaj masztalerze, także 
k on no .

14)  I c h  C e s a r s k i e  W y s o k o ś c i e  W i e l k a  X i ę ż n a  K a ­
t a r z y n a  M i c h a ł ó w n a  i Xiężna O ldenburgska ,  w para ­
dnej karecie z łoconej,  cugiem; przy każdym  koniu  sta­
jen n y ;  przy p raw em  i lewem kole po jed n y m  ko n iu ­
szym, ko nno ;  z boku  idą czterej lokaje; za kare tą  dwaj 
Kam er-Pazie ,  k onno ,  a za n im i dwaj masztalerze, także 
k on no .

13) I c h  C e s a r s k ie  W y s o k o ś c i e  X i ą ż ę  R o m a n o w s k i  
Xiążę L cuchtenbergsk i E u g e n j u s z  M a x y m il j a n o w i c z ,  
i X i ę ż n i c z k i  R o m a n o w s k i e  Xiężniczki L euch ten berg -  
skie M a r y a  i E u g e n j a  M a x y m il j a n ó w n e ,  w  paradnej 
karecie z łoconej,  cugiem; przy każdym kon iu  sta jenny; 
przy praw em  i lewem ko le  kare ty  po jed n y m  koniu­
szym konno; za kare tą  dwaj masztalerze, także k on no .

16) Dwa plu tony P u łk u  Rezerwowego Huzarów L ejb-  
Gwardji.

17) Damy H onorow e, K am er-F re jl iny ,  O chm istrzy­
nie D w oru , Frą j l iny  I c h  C e s a r s k ic h  M o ś c i  i I c h  C e s a r ­
s k i c h  W y s o k o ś c i , w  poczw órnych paradnych kare tach  
z łoconych.

18) Oficer-Koniuszy, k on no .
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[9) Sześciu masztalerzy, po dwóch rzędem, konno. 
T) Dwa plutony szwadronu rezerwowego P ułku  Hu- 

v Lejb-Gwardji.
1 Urzędnicy Dworscy, Damy, i wszyscy Oficjaliści, 
być w ubraniu galowem.

) Processja __postępować będzie od stacji Peters- 
gskiej Drogi Żelaznej Carsko-Sielskiej, przez P ro­

spekt Zam iejski, ulicę W łodzim ierską i P rospekt Ne­
w ski, do Soboru Kazańskiego.

23) Na całej drodze, po k tórej odbywać się będzie 
uroczysty wjazd, od stacji kolei żelaznej do Pałacu Z i­
m owego, rozstawione zostaną wojska, stosownie do roz­
porządzenia W ładzy W ojennej.

24) Koło Soboru, I c h  C e s a r s k i e  M os' c i e  i  I c h  C e s a r ­
s k i e  W v s o k o s c i e , raczą pozsiadać z koni i wysiąść z po­
wozów, a  na spotkanie I c h  wyjdzie z Krzyżem i  wodą 
św ięconą Metropolita Nowgorodzki i St. Petersburgski, 
Z Duchowieństwem przez tegoż wyznaczonem.

25) Orszak wojskowy N a j j a ś n i e j s z e g o  C e s a r z a  i I c h  
C e s a r s k ic h  W y s o k o ś c i , z  wyjątkiem  Ministra Dworu 
C e s a r s k i e g o , Ministra W ojny i D eżurnyeh: Jenerał-A d- 
ju tan ta , Jenerał-M ajora z Orszaku J e g o  C e s a r s k i e j  M o ­
ś c i  i Fligel-Adjutanta, po przybyciu do SoboruKazańskie- 
go, z koni nie zsiądzie, lecz oczekiwać będzie wyjścia 
N a j j a ś n i e j s z y c h  P a ń s t w a  z Soboru.

26) Również Damy Dworskie i Kawalerowie Dw or­
scy nie wysiądą ko ło  Soboru z karet, lecz. pierwsze za­
trzym ają się w powozach nie dojeżdżając do przedsion­
k a ,  a  potem pojadą za powozami Najdostojniejszych 
Osób w porządku poprzedzającym ; Kawalerowie zaś 
Dworscy przejadą ko ło  przedsionka Kościelnego, i za­
trzym awszy się wzdłuż prospektu Newskiego, rozpoczną 
znowu wjazd, jak skoro powóz J e g o  C e s a r s k i e j  M o ś c i  
ruszy z Soboru. Processja uda się Prospektem  Newskim 
do Pałacu Zimowego.

27) Powozy Kawalerów D w orskich na przedzie idące, 
zawracają ko ło  kolum ny Alexandrowskiej: jedne do 
W łasnego J e g o  C e s a r s k i e j  M o ś c i  krużganku, inne zaś 
do krużganku Komendanckiego, gdzie Kawalerowie wy­
siądą z powozów.

28) Powozy, którem i jechać będą Najdostojniejsze 
Osoby i Damy, udadzą się na dziedziniec Pałacu Zim o­
wego, do krużganku Poselskiego.

29) Przodowe oddziały processji, nie zawracając do 
krużganków  wyżwspomnionych, wjadą na dziedziniec 
P ałacu , i uszykują się naprzeciw odwachu głów nego, 
praw em  skrzydłem  do krużganku Poselskiego; idące 
zaś z ty łu  oddziały, wjechawszy n a  dziedziniec, łączą 
się z temi.

30) Po zawiadomieniu o przybyciu processji, Damy 
D w orskie, oraz Dygnitarze i Kawalerowie Dworscy, 
w  Pałacu Zimowym zgromadzeni, wyjdą do paradnych 
s i e n i  n a  spotkanie l e n  C e s a r s k ic h  M o ś c i .

31) Rota Grenadjerów  Pałacowych ustawioną zosta­
nie szpalerem , we dwa rzędy, od drzwi wchodowych, 
przez sień, do drzwi pierwszej przed-sali, a warty z tejże 
roty, stać będą koło  drzwi Wielkiej Cerkwi i w sali Kon­
certow ej. Chorągiew  tej roty stać będzie na platform ie 
schodów paradnych, po środku, tyłem  do niszy.

32) Od krużganku Poselskiego, Kawalerowie Dwor­
scy idą poprzedzie I c h  C e s a r s k ic h  M o ś c i ,  w  porządku 
zw ykłym , przez schody paradne, przez pierwszą przed-

salę, oraz sale Feldm arszałkow ską i Herbową, k o ło  
szpaleru z Grenadjerów utworzonego, do Wielkiej Cer­
kwi, a Damy Honorowe, K am er-Frejliny, Frejliny i bio­
rący udział w processji Urzędnicy i Kawalerowie Dwor­
scy, pójdą za Rodziną C e s a r s k ą , po dwóch rzędem, we­
d ług  starszeństwa.

33) U wejścia do Świątyni, Kapelan z Duchowień­
stwem Dworskim  spotka I c h  C e s a r s k i e  M o ś c i e  z  Krzy­
żem i wodą święconą.

34) Z Cerkwi, I c ii  C e s a r s k ie  M o ś c i e  i I c h  C e s a r s k i e  
W y s o k o ś c i e , poprzedzone przez orszak D w orski, idą 
przez też sale, i w takim jak  poprzednio porządku, do 
pokojów  wewnętrznych.

35) Damom, nie mającym wstępu do Dworu, dozwa­
la się znajdować na galerjach wszystkich sal za biletami, 
a tak ie w sieniach, na schodach paradnych, między ko­
lum nam i, za szpalerem z G renadjerów  pałacowych u - 
tw orzonym .

Ju tro , w  Kościele XX. Karmelitów  na Krak:-Przed:, 
przypada doroczna Uroczystość Śłej T e r e s s y  Panny, 
która obchodzić się będzie w zwykłym porządku odpu­
stowym.

Ju tro , w Kościele XX. Augustjanów, przypada kw ar­
talna W otywa Bractwa Stej T e k l i ,  która odpraw ioną 
będzie o godzinie lOtej, z wystawieniem N. SAKRAMEN­
TU. Po ukończeniu zaś Nieszporów, odbędzie się roczna 
elekcja tegoż Bractwa.

Ju tro , w Kościele XX. Franciszkanów W arszaw ­
skich, przez Najdostojniejszego Pasterza JW .JX . Bisku­
pa Fijałkowskiego, odbywać się będzie uroczyście i pon- 
tyfikalnie celebrowane Nabożeństwo, z wystawieniem N. 
SAKRAMENTU, Procesjam i i Kazaniami ku czci Ś . J a n a  
Kantego, Patrona Akademji Duchownej Rzym sko-K a­
tolickiej, oraz z Odpustem zupełym  przez G r z e g o r z a  
XVI P a p i e ż a  w  d. 15 Czerwca 1837 r. nadanym. W szy­
stkich przeto wiernych, pragnących być uczestnikam i 
tegoż Nabożeństwa, niniejszem o niem uprzedzamy.

R e s k r y p t  C e s a r s k i .
Do N a s z e g o  Jerierała-A djutanta, Senatora Djakow.
Panie Jenerał-A djutancie Djakow! Użyteczne trudv 

wasze przy wykonywaniu powierzonych wam obowiąz­
ków, zwróciły na się szczególniejsze Me względy, w  do­
wód których obdatzam  was załączoną przy niniejszym 
brylantam i zdobną tabakierą z Moim portretem , pozo­
stając dla was ną,zawsze życzliwym.

Na oryginale W łasną 
J e g o  C e s a r s k i e j  M ości ręką podpisano:

>, ALEXANDER.”
Moskwa, 26go Sierpnia 1856 roku.

Dyrekcja Ubezpieczeń.— Podaje do powszechnej wia­
domości, iżstosownie do art: 6 Ustawy o zabezpieczeniu 
transportów  lądowych i wodnych, z powodu nizkiego 
stanu wody na rzekach krajowych, a tem samem dla zbyt 
widocznego niebezpieczeństwa transportom  wodnym za­
grażającego, żadne ubezpieczenia wodne po dniu 20 Paź­
dziernika (1 Listopada) r. b. przez Dyrekcję przyjm o­
wane nie będą; a przyjęte w miesiącach poprzednich 
z tymże term inem  w zupełności ustają; nadto: że wszel­
kie ubezpieczenia wodne, w ciągu miesiąca bieżącego 
zażądane, tylko dokońca tegoż miesiąca zawierane być
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mogą z tein zastrzeżeniem, że po tym ostatnim terminie, 
to jest od południa dnia 20 Paźdz: (1 Listopa:) r. b., cho­
ciażby transport miejsca swego przeznaczenia nie do­
szedł, Dyrekcja ani stosunkowej części opłaconej skład­
ki zwracać, ani za żadne straty zdarzone wynagradzać 
nie będzie. —  Prezes, Radca Tajny, w zastępstwie, 
Ł u szczew sk i. Naczelnik Kan:, M iedzielski.

Z a rzą d  W arszaw skiego  O ber-Policm ajstra, wezwał 
P. Kelnera  Radcę Dworu, Właściciela dóbr ziemskich 
w Królestwie, aby w  własnym interessie zgłosić się ze­
chciał do Zarządu Policji, lub numer obecnego swego 
zamieszkania wskazał.

W a rsza w sk i O ber-Policm ajster.—  Niejednokrotnie 
wydawane były rozporządzenia do Policji Wykonawczej 
w celu przestrzegania czystości na ulicach miasta, dla u- 
sunięcia nieprzyjemnych wyziewów wydzielających s.ię 
z kanałów i rynsztoków nieczysto utrzymywanych. Ze 
zaś przekonano się, że wyziewy te pochodzą w znacznej 
części ztąd, iż pomyje wylewane bywają do rynsztoków 
i różne nieczystości przez stróżów domów wyrzucane są 
na ulice dla zabierania onych przez kary miejskie; przeto 
Policja Wykonawcza otrzymała rozkaz zobowiązania w ła­
ścicieli domów, iżby w posessjach swych urządzili be­
czki do zlewania pomyj i innych rzadkich nieczystości i 
następnie dopilnowania, ażeby te w swoim czasie w miej­
sca na ten cel odpowiednie wywożone i wylewane były.
0  czem w skutku rozkazu JW. Jenerała-Adjutanta P a- 
niulin, Warszawskiego Wojennego Jenerał-Gubernato- 
ra z d. 2/j 4 Paźdz: r.b., Ober-Policmajster podaje niniej- 
szem do wiadomości PP. właścicieli domów miasta tu­
tejszego, z wezwaniem, iżby z urządzeniem pomienio- 
nych beczek pospieszyć zechcieli i aby nie zaniudbali 
przestrzegać, iżby pomyje i wszelkiego rodzaju śmiecie
1 nieczystości z domów i podwórzów do rynsztoków i 
na ulice wylewane i wyrzucane nie były, a to pod odpo­
wiedzialnością w art. 552 i 754 Kodexu kar głównych  
i poprawczych oznaczoną.—  Jenerał-Major, Gorlow.

Zawiadamiamy Prenumeratorów zamieszkałych na 
prowincji, którzy poprzednio odnieśli się do R edakcji 
K u rjera  o wykazy numerów Listów  zastaw n ych , iż 
takowe wykazy z tych listów, które na posiedzeniu pu- 
blicznem Dyrekcji Głównej Tow: Kredyt: Ziem:, w dniu 
19 Wrześ: (1 Paźdz:) i 20 YYrześ: (2 Paźdz:) r. b. wylo­
sowano, i przeznaczono w drugiem półroczu 1856 r., 
do zapłacenia i umorzenia, już przesłane im zostały. 
W razie przeto nieodbioru, zechcą się upomnieć o nie 
na tych stacjach pocztowych, naSktórych prenumerują 
K u rjera . Wszyscy zaś inni z Prenumeratorów, życzący 
otrzymać takowy wykaz, raczą podobnież odnieść się do 
Redakcji K urjera , a wówczas Redakcja nie omieszka 
jak najspieszniej, zadosyć uczynić ich żądaniu. Prenu- 
rneratorowie zamieszkali w W arszaw ie , mogą takowy 
wykaz przejrzeć w Redakcji Kurjera.

Wyszedł z druku trzeci poszyt za rok bieżący czyli 
tomu XXXVI poszyt lszy Pam iętnika T ow arzystw a  Le­
karskiego W arszaw skiego , i zawiera artykuły: Dra Fre- 
ja ,  Neugebauera, Professora D ietla  z Krakowa, Kule­
s z y ,  Ossakowshiego, Rosenthala, M arczewskiego, tu­
dzież PP. Karpińskiego  i W ernera, Aptekarzy. Prenu- 
jneratorowie odebrać go mogą w miejscach, gdzie zło­
żyli przedpłatę.

Z rozpoczęciem pory jesiennej, coraz bardziej w ycho­
dzą na wierzch, i zastosowane do tejże pory mody, mia­
nowicie w ubraniach damskich. Na każdej przeto prze­
chadzce, widzieć, a raczej podziwiać można, owe prze­
śliczne kapotki, okrycia wierzchnie, i t . p. szczegóły, 
tak przypadające do twarzyczek i figurek tutejszej płci 
pięknej. Nie dające się w niczem wyprzedzić magazyny 
nasze, które od dawna ustaliły wzięcie swoje, zaopatrzo­
ne zostały, jak to donieśliśmy, po powrocie właścicie­
lek ich z zagranicy, we wszelkie szczegóły gustu i wy- 
kwintności, na sposób pierwszych zagranicznych stolic. 
Z pomiędzy zaś tych licznych magazynów, płeć piękna 
oddaje należne pochwały i magazynowi Panien Czaban, 
istniejącemu na K rakow skiem -Przedm ieściu . Nie dzi­
wimy się wcale tym pochwałom, bo magazyn ten zao­
patrzywszy się we wszelkie nowości, i odpowiadając zu­
pełnie wymaganiom mody, tak pod względem kroju jak- 
gustu, zdoła zaspokoić Damy nasze, i coraz bardziej do 
dawnej wziętości powraca. Dowodem tego, było kilka 
zupełnie nowych, a wyszłych z tegoż magazynu stro­
jów, które widziane będąc na tutejszych przechadzkach, 
o jest w południowej godzinie w ogrodzie Saskim , po­

wszechny oklask Dam naszych zyskały.
W dniu 10 b. m. zostawione w Kantorze loterji K. 

J ycz , rs. 25, złożone zostały w Redakcji K urjera , na 
cel dobroczynny, a  mianowicie: dla Szpitala D z i e c i ą t k a  
.!h /U S , rs. 10; dla Szpitala Ew angelickiego  rs. 10; dla 
Instytutu mor: zari: dzieci rs. 3, i dla wdowy K u liń sk ie j 
z Gciorgiem dzieci, rs. 2.

Xięgarnia now a Edw: Riihl w K aliszu , otrzymała na­
stępujące dzieła: Kazania  na uroczyste Święta, przez E. 
W odzińsk iego , rs. 1 kop: 80; Kazania  na Niedziele ca­
łego roku, przez J.W ilczk a , 2 tomy, rs. 1 k. 80; Mowy 
pogrzebow e, przez X. Sbv.W ilczka, rs. I; Llomitje Nie­
dzielne  przez X. Józ: Zehuowicza, 2 tomy, rs. 2; Słow o  
BOZF., na Passjach, przezX. T. Bo janow skie go. 4 tomy, 
rs. 3 k. 60; O dpow iedzi na z a r z u ty  p rze c iw  Kościoło­
w i Katolickiem u, rs. 1 k. 20; L isty  z  Krakowa, nowe 
wydanie, przez J. Krem era, 3 tomy, rs. 7 k. 50; Dawna  
Polska, nowe wydanie, przez A. K rzyżan ow skiego , 2  
tomy, rs. 6;  ̂Obraz lite ra tu ry  średniow iekow ych lu ­
dów, przez Eichoffa, 2 tomy, rs. 3; Tajniki p r zy ro d ze ­
nia, przez Pisulewskie,go, rs. 1 k. 50. Stach  z K ępy, 
PFoC k Kaczkowskiego, r s .l;  W dowiec, powieść 
ę ,  tomacłb przez J. Korzeniow skiego, rs. 2 kop: 50;

ePV, przez G.Z., kop: 75; Pan S ta ro sta  Kaniowski, 
przez Ed: Tarszę. rs. 1; W ielk i C zw artek , przez W ł: 
byro/com lę, kop:75; H rabia n a W a torach,przez Tegoż, 
rs. 1; Janko Cm entarnik, przez Tegoż. Prócz tego, taż 
x »ęgarnia poleca znaczny zupełnie skompletowanyskład  
not najnowszych i najlepszych, tak krajowych jakoleż 
zagranicznych Kompozytorów, tak dla uęzących się, ja- 
koteż posiadających muzykę; wreszcie i dla Artystów. 
Znana powszechnie tejże xięgarni bibljoteka składająca 
się tylko z polskich dzieł, a licząca się do najlepszych 
w kraju, jest ciągle najnowszemi polskieini dziełami po­
mnażaną; tudzież w mojem litograficznym instytucie, 
wykonywam wszelkie roboty do tego fachu liczące się, 
tak delikatne, jako to: adressa, bilety wizytowe, rachun­
ki, wexle, mappy, plany,różne napisy, jakoteż i wszelkie 
druki; a dla Władz Wyższych: blankiety, obwoluty, ta- 
belle, i t. p., po najtańszej cenie.



W czoraj przybył z P etersbu rga , znajdujący się przy 
Poselstw ie R zym skiem , M argrabia de G regorio, i tegoż 
dnia w yjechał do R zym u .

JW . Rz: R. S. Niem ojewski, Marszałek Szla:Gub: R a- 
zJomsAre/, wyjechał do dóbr swoich Oleszno.

Dnia 15go b .m ., zszedł z tego świata w W arszaw ie , 
czasowo w niej zamieszkały dla edukacji synów, JW . 
Erazm  Pobóg D lu iew sk i, Sędzia P okoju O kręgu Sien­
n ickiego. Przed dwoma laty u tracił nigdy nieodżałowa­
n ą  najgodniejszą M ałżonkę Józefę z Dzwonkowskich, i 
od tego też czasu zaczęła się straszna choroba, k tóra go 
w trąciła  do grobu. Odziedziczył ś. p. D lu ie w sk i  po 
przodkach swoich i w iernie dochow ał do końca, bogo- 
bojność, uległość wzorową przepisom Wiary Świętej, 
gościnność rzadką i silne zajęcie się poddanemi i sługa­
m i, którzy go też całą duszą ukochali. S łow ny w ka­
żdym czynie, m ając zdrowy i logiczny sąd o wszystkiem, 
a  przytem znajomość prawa, nie odm ów ił nikom u rady 
i  przysługi, dla tego też często godził spory, przewodni­
czył przy układach i u ła tw iał interessa Sąsiadów. Sze­
ściu pozostałych synów, poniosło w ielką i zawczesną 
stratę  przez skon troskliwego i przywiązanego Ojca, i 
■wielkie też i święte m ają obowiązki całem życiem sw o- 
jem  i prawem  postępowaniem uczcić pamięć anielskiej 
Matki i przechować nieskażone imie swego Ojca. Niech 
m yśl ciągła, że Rodzice czuwają nad niemi z nieba, bę­
dzie podnietą do pięknych czynów, i niech ich strzeże 
od zboczenia z tej pięknej i prostej drogi, jak ą  im nie­
odżałowanej pamięci, ich rodzice wytknęli.

D yrek to r S zk o ły  Rabinów .—  Podaje do wiadomości, 
iż zapis uczniów na lsze półrocze rokuszkolnego 1850/7, 
zacznie się dnia l ig o  (23) Października, i trwać będzie 
codziennie (wyjąwszy dnie Sobotnie) od godziny 9tej 
z rana do 12tcj w południe, aż do dnia 21go Paździer­
nika (2go Listopada) r. b., w którym  to dniu w ykład 
nauk rozpoczętym zostanie. Uczniowie uczęszczający za 
świadectwami ubóstwa lub też za opłatą, winni w w ła­
ściwym czasie dopełnić wszelkich form alności, albo­
wiem po upływ ie wyż oznaczonego term inu, nikt przy­
jętym  nie będzie bez szczególnego zezwolenia wyższej 
W ładzy. Ostrzega się przytem, iż żaden uczeń bez Ro­
dziców lub Opiekuna, zapisanym nie zostanie, a to dla 
zapewnienia się o przyzwoitym nad uczniami dozorze 
dom ow ym .—  J. Tugendhold. /

Zeszyt 4ty P ieśn i ludu, Kolberga, opuścił prassę i 
je s t do nabycia w lięgarn iach  PP. Klukow skiego, Sen- 
n ew alda , Friedleina, B ernsteina, Natansona, O rgel­
b ran da  i Merzbacha.

Nowszemi czasy wspom inano często o korzyściach u- 
prawy tak zwanego jęczm ien ia  peruw iańskiego  bez 
łu sk i. Ze sprawozdania jednak P ru skiego  Rezydenta 
w Chi l i  okazało się, że pewien kupiec Niemiecki, nazwi­
skiem  G ildem ejsler, śledził na próżno w całym kraju 
P eruw iańskim , za nasieniem jęczmienia bez łusk i, i że 
taki rodzaj zboża wcale w P eru w ji nieznany.

Zam iłow anie do muzyki, wzrastając z dniem każdym 
coraz nowsze odkrywa zdolności, coraz więcej nastręcza 
sposobów do spędzenia kilku chwil przyjemnych. Do­
w iódł tego niedawno wieczór muzykalny w Aleach ,gdzie 
z samego niemal grona am atorów, złożony koncert, o- 
degrany został z prawdziwą dla słuchaczów przyjem no­
ścią. Nie m ało  też zadowoliła wszystkich piękna gra
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Panny Z., córki gospodarstwa, która nad wiek posiada 
zdolności, i przekonała o tern przy odegraniu na for- 
tepjanie sextetu Onslova, z towarzyszeniem instrum en­
tów , oraz fantazji Szopena  z pieśni ludowych i kom po­
zycji Ig: D obrzyńskiego , dziś jak słyszeliśmy, swego 
Nauczyciela. Początkowo Pannę Z. m iał kształcić na 
fortepjanie, bawiący dawniej w W arszaw ie  P. Loos, a 
następnie P. J. Nowakowski; o czem wspominamy dla te­
go, iż taka Uczennica prawdziwy zaszczyt swym Nauczy­
cielom przynosi.

Już donieśliśmy o zamiarze przybycia do W a rsza w y  
A rtystki Dramatycznej P. R istori. Obecnie dodajemy, 
iż w pierwszej połowie Listopada r. b. Pani R isto r i, z to ­
warzystwem dramatycznem Artystów icloskich, będzie 
m iała zaszczyt dać sześć przedstawień w Wielkim Teatrze. 
Przedstawienia te składać będą trajedje: M irra  i R os- 
m unda  (Alfierego); M ary a S tu a r t  (Schillera); P ia de i 
Tolom ei(KarolaM arenco); Medea(Legouvego);oraz Ko- 
m edję Locandiera (Goldoniego). Cena miejsc będzie na­
stępująca: loża Igo piętra rs. 9 k. 10; loża 2go piętra rs. 
7 k. 30; bilet pojedynczy do loży 2go piętra rs. 1 k. 82*/2; 
loża parterow a rs. 7 k. 30; loża galerjowa rs. 4 k. 60; 
am fiteatr Igo piętra w pierwszych 6ciu rzędach r s .2  kop. 
121/*, w następnych rzędach rs. 1 k. 82725 amfiteatr 2go 
piętra rs. 1 k. 52 I/ 2; krzesło w 4ch pierwszych rzędach 
rs . 2 k. 42 i/2> vv 4ch drugich rzędach rs. 2 k .1 2 7 . ;  w na­
stępnych i bocznych rzędach rs. 1 k. 82x/2- W czesne za­
mówienia biletów na wszystkie sześć przedstawień do lóż 
i miejsc num erowanych, przyjm ują się w Bibljotece Te­
atrów codziennie od 10 do 2ej z południa, a o d 2ej w ka­
sach Teatrów  W ielkiego lub-Rozm aitości. O płata raz 
wniesiona, zwróconą być nie może.

W krótce przybędzie nam jedno więcej dzieło artysty­
czne. Jest to popiersie D eotym y, będące dziełem Arty­
sty rzeźbiarza S z ta tle ra .  śliczna praca, nie zadługo u- 
kończoną już będzie, pozostawiając nam i pam iątkę wie­
szczki i pamiątkę Artysty, z czasów jego pobytu w f f a r -  
szaw ie.

Ju tro  między innem i w Nowej A rkadji, orkiestra P. 
W en tz la , wykona: Uwerturę zW ilhelm a Telia, R os-  
syniego; Fantazję na skrzypce przez Solistę P. Scbón; 
wielkie P o t-p o u rr i Laade; oraz wiele nowych kontre- 
dansów, mazurów i walców.

Onegdaj o godz: lOtej wieczorem, w domu now o- 
wybudowanym pod Nr 1417 przy ulicy Zielnej, w łasno­
ścią staroz: Arona Wa!fisza będącym, zapaliła się ścianka 
drewniana trzcinowana, wapnem obrzucona, do której 
przytykała kuchnia angielska; za dostrzeżeniem ognia, 
takowy zaraz ugaszonym został i przez rozebranie tejże 
ścianki, szkoda n ars . 15 zrządzoną została.

Ju tro  w ogrodzie W iejskim , przy ulicy M okotowskiej, 
w salonie now o-w yrestaurowanym  i powiększonym, po 
raz pierwszy w ielka orkiestra W arszaw ska, złożona 
z samych Polaków, pod dyrekcją P. R a jtza k a , od godzi­
ny 3ciej z południa, wykona następujące dzieła inuzv- 
ezne: Uwerturę B iała  Dama; lszy  Koncert B er jo ta  
wykona Pan M.; Wielki Polonez z roku 1825, K urpiń ­
skiego; Walce Panacea, Klingę, S trau ssa;  Uwerturę 
Chłop i  Poeta, Rufa; Fantazję W ietana  na skrzypce, 
wykona Pari M. Spodziewamy się, że Publiczność zwie­
dzi ten gustownie urządzony salon, a zarazem i oceni 
orkiestrę.



Kancelarja Komissarza Administracyjnego Cyr: 7go i 
8go, przeniesioną została na ulicę Grzybowską  pod nu­
m er 1055g, do domu Nawarskiego.

Ju tro  w ogrodzie na Czystem , jak donieśliśmy, lote- 
r ja  obrazów, i muzyka wojskowa, a wieczorem illumi- 
nacja wioska.

K urs wczorajszy: za pól-im perjaly, żądają rs. 5 kop: 
16: za obligi Skarbowe oprócz kuponu, żądają rs. 83 
kop: 6, wartość kuponu kop: I8 s/o: za ^'Sty zastawne 
Ulgo O kresu oprócz kuponu, żądają rs. 14 kop: 44, 
dają rs. 14 kop: 40, wartość kuponu kop: 191/*; za Ros- 
sy jską  pożyczkę z r. 1854 oprócz kuponu żądają rs. 
101 kop: 43, wartość kuponu kop: 617/ 1S.

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości przyw ołani zostali: 
po Monodra: Floryna, Pani Bakalowicz 2-kroć; po 
Kom: Zem sta za m ur graniczny, PP. Królikowski i 
R ych ter  po 2-kroć, oraz P . Chomiński.

Ju tro  od godz: 3ciej z południa, w salonach W iejskiej 
Kawy, grać będzie powiększona orkiestra pod dyrekcją 
P . Jacobi. Pomiędzy innemi utworami muzycznemi, wy­
konane będą na flecie ik la rynecic: W arjacje z tematu 
W ilhelm  Tell, i na żądanie pot-pourri z Gizelli.

A n g u a . Londyn, l ig o  P a źd zierz—  W legji szw aj­
carskiej pozostało dotychczas w służbie tylko 400 ludzi. 
P rzeszło 3,000 wzięło dymissję, a z tych 1,000 przewie­
ziono, na w łasne ich żądanie do Kanady, a 300 wstąpiło 
do służby ho Renders kie j w Indjach Wschodnich. W  ze­
szłym  tygodniu jeszcze w Shorncliffe, pomiędzy S zw a j­
carami i żołnierzami pu łku 41go i 49go, przyszło do 
krwaw ego starcia.—  Dziesięciu Oficerów i 600 legioni­
stów niemieckich, pojutrze wyrusza w drogę do Cap, 
dla osiedlenia się w tamecznej osadzie.—  W edług donie­
sień z Przylądka Dobrej Nadziei, krążąca pogłoska o 
zaburzeniach na granicy osady, nie potwierdza się. Ź ró ­
d łem  tej wieści były nieporozumienia pomiędzy Rzeczą- 
pospolilą z drugiej strony rzeki Orange, i przywódcą 
Ka/frów, imieniem W ietze, wczem Rząd Angielski nie 
ma najmniejszego udziału. (St: Anz:).

A u s t r j a . Wiedeń, 13go Października. —  Feldm :- 
Por: Baron Mamula, odwiedził w tych dniach Cesarza 
w Ischl. Pobyt jego w tern miejscu dotyczył sprawy 
Czarnogórskiej. —  Xiążę E sterhazy  dziś pow rócił 
z Moskwy do W iednia. —  W krótce z rozkazu Cesarza 
ma być w ysłaną do P ersji wyprawa wojskowa, dla do­
ręczenia Szachowi kosztownych podarunków, i uskute- 
tecznienia zakupu koni w Persji. W podobnym celu wy­
słan i zostaną Oficerowie do S y r j i  i Arabji. (Schl: Z.).

Wiedeń, 14go Pażdz:, (wiado: telegr:). —  Dzisiejsza 
Ost Deutsche Post donosi z pewnością, że wprawdzie 
Posłow ie Mocarstw Zachodnich najprawdopodobniej 
z Neapolu odwołani zostaną, ale floty zatrzymają się na 
stanowisku obserwacyjnem w Malcie i Tulonte. W  ten 
sposób zawikłanie sprawy zmniejszone będzie.—  Z Kon­
stantynopola  8go b. m. piszą, że wydany tam został fir­
m an, dotyczący reprezentacji w Xięztwach,w którym je- 
dnak niema mowy o połączeniu. W Konstantynopolu  spo­
dziewano się przesilenia m iuisterjalnego, i objęcia urzędu 
W ielkiego Wezyra przez R eszyda  Baszę. (St: Anz:).

C h i n y . —  Z aburzenia i w ojna nie ustają w  Chinach. 
P ow sta ń cy  w  rozm aitych  stronach  państw a staczają

walki z wojskami Cesarskiemi. Zabrali oni w prow incji 
K w angtung  dziesięć dżunk z olejem , zaprawili takowy 
substancjam i trującem i i rozprzedali następnie po niz- 
kich cenach. W skutku tego, kilkaset osób już  um arło , 
a w Kantonie władze czuwają, aby olej ten nie b y ł sprze­
daw any.—  Na zachodzie prow incjiKwangsi, ścięto Mis- 
sjonarza Francuzkiego, nazwiskiem Chapedelaine, oraz 
kilku krajowców, którzy przyjęli wiarę Katolicką. (Neue 
Pr: Ztg).

F r a n c j a . P a ryż, 12 Pazdzier:. — Jedna z gazet p ro ­
w incjonalnych donosi, że Cesarz u łaskaw ił wielu wię­
źniów politycznych, którzy skazani zostali przez Sądy 
w Bordeaux  i Angouleme, za udział w tajnem  stowarzy­
szeniu M ilitante .—  Dowódca Reine Hortense, Kapitan 
okrętowy de la Ronciere, został pow ołany tu przez Ce­
sarza. O kręt jego, który wraz z statkiem Cocyte odby­
w ał podróż na północ, stoi w Cherbourg .—  YV Breście 
spuszczono z warsztatu okręt linjowy Im perial.— Z Ba- 
jon n y  donoszą, że kolej żelazna 20 godzin długa, łączą­
ca koleje Francuzkie  z Hiszpańskiemi, poprowadzoną 
zostanie przez dolinę Nice, jako w kierunku pod każdym 
względem najdogodniejszym. H iszpanja  weźmie zape­
wne na siebie połowę kosztów dość znacznych, gdyż ko­
lej zelazna Pyrenee  przekraczać musi.—  L u sdun  liczv 
obecnie 292,721 mieszkańców. W ciągu lat 5ciu ludność 
tego miasta zwiększyła się o 34,227 głów . —  Byli 
Członkowie Rządu tymczasowego, Cremieux  i Marie, 
wrócili do dawnych swych zajęć, jako Adwokaci w Li­
moges. (St: Anz:).

W tych dniach między dwoma młodym i Oficerami, 
uczniami szkoły aplikacyjnej w Metz, m iał miejsce po­
jedynek, który ukończył się śm iercią jednego zpojedyn- 
kujących się. Z  liczby 104 żandarmów przybyłych od 
roku  do Cayenne, 60 już um arło  na żółtą febrę.—  M i­
nisterstwo rolnictwa wyznaczyło premja coroczne dla 
zachęty rolników  w departamentach rolniczych. Prem ja 
te, składające się z summy 5,000 1'r. i puchara srebrne­
go wartości 3 ,000 lr., otrzymywać będą rolnicy najlepiej 
prowadzący swe gospodarstw a.—  Od niejakiego czasu 
m nożą się we Francji otrucia mężczyzn przez w łasne 
żony lub kochanki. Zbrodnie te szczególniej pojawiają 
się między wiejską ludnością. —  Niedostatek zboża na 
potrzebę kraju we Francji, zwraca obecnie powszechną 
uwagę. Ponieważ Francja  nie jest bynajmniej przelu­
dnioną, przeto głów nie przypisują ten brak podziałowi 
na drobne cząstki w łasności gruntow ej. —  Potwierdza 
się wiadomość, iż wkrótce zbierze się w P arużu  kon­
gres. (N. Pr: Zt).

P r u s y . Berlin, 15go P aździern ika .—  Poseł P ruski 
Hr: H atzfeld, przybył tu wczoraj z P aryża. —  Xiążę 
F ryderyk- Wilhelm  Pruski, ma się udać w połowie Li­
stopada do Londynu, na obchód rocznicy urodzin Xię- 
żniczki W iktorji, w dniu 21m Listopada przypadającej. 
Xiążę zabawi tam do świąt B o ż e g o  N a r o d z e n i a . (Neiie 
Pr: Ztg).

W ł o c h y .—  Z P aryża  donoszą, iż pogłoska jakoby 
K ról Ferdynand p isał w łasnoręczne listy do Królowej 
Angielskiej i Ludwika Napoleona, i odw oływ ał się do 
decyzji Kongresu Paryzkiego, jest fałszywą. Niewiado­
mo nawet czy Król myśli wziąść udział w tym K on gre­
sie. (N. Pr: Ztg).
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R o z m a i to ś g i .  —  W  Cork  stoi lerar na kotwicy Ame­
ry k a ń sk i okręt wielorybi, którego Kapitan wynalazł 
nowy sposób poławiania wielorybów. Zamiast harpun, 
używa małych granatów, któremi strzelają do wielory­
ba, za pomocą działa; granat taki pęka w tułowie ryby, 
i zabija ją od razu. —  W pewnym dworze, znajdował 
się  niezwykłej wielkości pies, Fugasem  zwany, który 
z wielkim respektem był dla wilków, i tak się ich oba­
wiał, źe nawet widoku skóry wilczej znieść nie m ógł, i 
uciekał przed nią w odległe miejsce, kryjąc się, aby nie 
b ył spostrzeżony. Pan jego chcąc to tchurzostwo w nim  
wykorzenić, zamknął go w sieni, a pokazawszy mu skó­
rę wilczą, zaczął nią straszyć go. Pies w rozpaczy nie 
mając gdzie schronić się, wpada do pieca, lecz źle na 
tern wyszedł, gdyż zaczęto za nim tę nieznośną dla niego 
skórę wpychać do pieca. Tym widokiem do ostateczności 
przywiedziony, przez gwałtowne szamotanie się wybija 
otwór, i dostawszy się do izby, uderza w okno, i przez 
stłuczoną szybę wymyka się na pole, zkąd nie wrócił aż 
drugiego dnia. Przypadkiem w zimie złapano w dół wilka, 
i po licznych naradach uchwalono, aby psa Fugasa  ze- 
sforować z wilkiem. Tak dzielny pomysł, mogący psa 
zmetamorfozować i ośmielić do wilków, zyskał zupełną 
aprobatę, i w moment te dwa nieprzyjazne zwierzątka 
spostrzegły się na jednym łańcuszku, który im na końcu 
wsi za ostatnią chałupą na kark wpakowano. Ciekawi 
spektatorowie co się dalej dziać będzie, pochowali się 
z flintami za węgły chałup, aby przyjść w pomoc kon- 
dlowi trwożliwemu, na przypadek, gdyby go wilk pra­
gnął udusić. Lecz przeciwnie się stało. Wilk ze stra­
chu nieśmiał dotknąć się psa, który mu leżał u nóg na 
w pół zmartwiały, a widząc iż się wszyscy oddalili, za­
czął rejterować do lasu odległego o dwie wiorsty, cią­
gnąc na łańcuchu zesforowanego towarzysza, który 
prawie znaku życia nie dawał. Spektatorowie szli z da­
leka za niemi, pragnąc przyjść w pomoc wystawionemu 
na drażliwą próbę kondlowi, gdyby mu jakie niebezpie­
czeństwo zagrażało. Przybywszy pod las w krzaki,zmor­
dowany wilk pragnął odpocząć, lecz kondel widząc, iż 
się zbliżyła jego ostatnia godzina, i że życie musi utra­
cić, porywa się z rozpaczą na zmęczonego wilka, i tak 
go silnie sponiewierał, iż ten musiał kapitulować i po­
łożyć się przy nogach jego. Tu nastąpiła odwrotna rej­
terada, i ośmielony zwycięzca zaczął na łańcuchu cią­
gnąć leżącego wilka do wsi, i z tryumfem przywlókł go 
przed sam dwór, gdzie wilka zastrzelono, a zwycięzcę 
uraczono dobrem śniadaniem. Odtąd Fugas stał się 
najużyteczniejszym do polowania na wilki, biegł zwykle 
na czele chartów, a spotkawszy tego zwierza, pierwszy 
uderzał na niego piersiami, i powaliwszy na ziemię, tak 
długo przy pomocy chartów dusił, aż go uśmiercił.

L ogogryf.
T r z e m a  częściami, catość mą tłom aczę,
A le tez za to , nic a nic nie znaczę,
Grom ią mnie ludzie, gardzą mną kobiety;
Ale czyż moja wina w  tern niestety?
Że mnie natu ra w  kaprysach nie sta ła ,
W  tak ą  p rzy w arę  ja k  na złość ubrała?
Utnij mi p i e r w s z ą ,  reszta  głoską będzie,
K tórą p rzy  końcu nazw y macie w szędzie,
Jeśli o człeku jakim  zajdzie mowa,
Co to u niego, ni ręk a , ni głow a!

(Zeszły logogryf K no t).

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
X . Bojarski Jan Pleban z Zabłocia n r 485; Bentkowski Leon Ob; 

z  M ikołajew ka nr 584; Bierzyński Roman Radca Koleg: z Kielc nr 
1307; Dziełaczyński Szym: Ob: z Gub: Grodzieńskiej n r 585; D ą­
brow scy  Jan Oby: z Jeżow a, i Leop: Oby: z T ro jan  n r  584; Iw ano­
w ski Jan Oby: z C esarstw a nr 476; Kontrym owicz Ant: Ob: z Ra­
domia n r 625; M iller 1’ułko: z Petersburga nr 613; M ajewski Max: 
L ekarz  W ojskow y z Tyflisunr 466; O lszewski P io tr Ób: z G. Ż y ­
tom ierskiej n r 625; X iądz Pociej Jan R ektor z Chełma n r4 8 5 .

W y jech a li'. Borkowski Tom: Ob: do Babic; X . Celiński Kazim: 
Pleban do Grójca; K arski Kaje: Oby: do Kowna; Na kwaski Anatol 
Ob: do Gosławic; U latow scy Miko:, i Z oroaster Ob: do Lublina.

P rzy je c h a li koleją  se la zn ą :  Adolfus Józ: Kup: z Londynu nr 
634; Baranowska M arja Oby: z K rakow a nr 1351/2; Czajkow ska 
Aniela Żona Dra z K rakow a nr 1412; K uliezkow ska Karo: O by:, i 
Lanci F ran :-M arja  B udow nbz Krakow a; Polio Lorentz Cukiernik 
z S eh n rn r 634; V ellzeL ud: Żona Dvr: Poczty  z K rakow a nr 570.

W y je c h a li koleją ż e la z n ą : Boerner Józ: Dyr: Muz: do W ro ­
cław ia; G orzkow ski Ases: Koleg: Dyr: Komory G ranica, do G rani­
cy; M inster F ry d : Budowni: do W rocławia.

I)OUIESIE\IA
Która z Dam zgubiła d. 10 b.m . bransoletkę; może ją  

odebrać w R edakcji Kur je r a ,  za złożeniem co łaska dla 
biednych, stosownie do woli znalazcy.

Ktoby z pacjentów pozostawił przez zapomnienie pal­
tot u W. R obaczew skiego  Dra Medycyny zamieszkałego 
w domu W . Rocha Zaw adzkiego  (dawniej Osolińskieh) 
na Tłomackiem, może odebrać w każdej chwili.

I l s r .  5  i t i n g r o d y . —  W  przechodzić z Ogrodu K r a - #  
'siuskich na ulicę Miodową, zgubiono DAM -W

p K I  c z w o r o g r a n i a s t y ,  z szafirow ą em alją i ligurka-tA
i mi na kopercie, oraz agrafa zło ta w  kształcie szpady, r ó ż n o - #  
#ko lo row em i Kamieniami w ysadzana. Ł askaw y  Znalazca ra-% ^ 

tBkczy zw rócić takow y za pow yższą nagrodą, pod N r 486 lit: B. , #  
tp rz y  ulicy Miodowej, na drugie p iętro  po lewej ręce,

FABStAMA KAPEHISKV.- Mam ho­
nor donieść Sza: Publiczności, że Zakład mój z u- 
liey  P iw nej, przeniosłem na ulicę K ruk:-Przedm :, 
do nowego domu W  W . P P . W izy tek , w prost Sa­

skiego placu; gdzie Sklep w raz  z F ab ry k ą  powiększony; p rzytym  
przysposobiłem zapas Kapeluszy męzkich jedw abnych, dziecin­
nych rozmaitego koloru i gatunku. P rzyjm uje obstalunki na Ka­
pelusze damskie, panieńskie, trzew ik i filcowe, dla dam i męz- 
kie, Bóty filcowe, patynki w  buły , Kapelusze stosowane lifae- 
ry jne, a to w szystko podług mody najświeższego fasonu i na u - 
mówiony czas; w szelkie odnowienia przyjm uję. Polecając się 
względom .—  J. N a th u s iu s .

T r z y F O I A O J E  do najęcia każdego czasu, ładnie um eblowa­
ne, dogodne dla K aw alera, lub dla Osób przejeżdżających, bo są 
w  samym środku m iasta, blizko T eatru , Saskiego ogrodu, przy  u li­
cy Niecałej N r 614 J, ostatnie drzw i po lewej stronie, w samym 
końcu ulicy , na lm  piętrze.

-saas Ktoby m iał do zbycia a ł o r o z l c ę  Ruską, tak
zw aną K iszkę, choćby używ aną, byle w dobrym 
stanie; niech zostawi adres przy ulicy N ow y-Sw iat 
pod N r 1259a, na 2in p iętrze, wchodząc na schody, 

po praw ej stronie.
N a Sew erynow ie w  gmachu l ir . Uruskiego, są do sprze­

dania Meble mahoniowe, składające się z Kanapy, 6u 
Krzeseł, Stoln owalnego, małego Stoliczka i E tażerk i. 
W iadomość u Stróża, w  pierwszych drzw iach za Szyn­

kiem na rogu, w  tym że gmachu.
P rzy jm ują  się w szelkie F u t r a  do celow ania, oraz do szy­

cia, przyr ulicy Nowolipie p o d N r 2435 .—• Tamże je s t do sprze­
dania Salopa tum akow a i Algierka, podszyta piżmowca­
mi, z odnową bobrową-

W  domu domu pod N r 1357 przy ulicy W areck ie j, 
fSMpiia  ̂ z powodu w yjazdu, je s t Fortepjan o 6 i pół 

oktaw ach, mahoniowy, z pierwszej fabryki tu lej- 
szej, mało używ any, do sprzedania.
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P rz y  u licy  N ow y-Sw iat pod N r 1260, są do sprzed auia z  w ol­
nej rę k i, sta re  F u t r y n y  drewniane i okienne; k tó re  nabyć 
można razem lub partjam i. Wiadomość u Rządcy dornu.

Dwa f o r t e p j a n y ,  z najlepszych fabryk , są  
do sprzedania za przystępną cenę, z powodu w y ­
jazdu. W iadomość u Rządcy Hotelu Polskiego, p rzy  
u licy  Długiej.

. •/r.-Jf. 'Jf. 'ji. v z. '/r. ’Jf. 'Jf. 'Jf. rjy. ‘j f  'Jf. 'J f 'J f 'J f "Jf. 'Jf. j j  'jr. jr . j f
§ Do Składu Braci Lesser pr/y ulicy R ym a rsk ie j,§ 
gw prost R om m isji Skarbu, nadszedł znaczny transport^ 
8PALETO TÓW  gum ow ych A m erykańskich, w ró-§  
§żnych fasonach i wielkościach; którepocenach um iar-§ 
§kowanyeh sprzedają się. §
C ^ .C //.y ^ W V /5 y /3 y /;7 ^ V 7 '.7 /5 W riV /5 y /2 V /5 7 7 3 y /5 y A 7 7 ły 7 5 y /5 V /:v y )

Potrzebny je s t na w ieś, o mil 14 od W arszaw y , 
Ii.ucliiirz;r zgłosi się i adres z o s ta w i, p rzy  
u licy  N ow y-Sw iat w  domu X X . A ugnstjanów , pod 
N r 1259n, na 2m piętrze po praw ej stronie. Ku­

charz, k tó ryby  nie znał dokładnie swej sztuki, i nie miał reko­
mendacji Osób wiarogodnych, zgłaszać się nie ma po co.

Jest do sprzedania F a c t o n i k ,  na lezących re ­
sorach, na jednego konia, zupełnie now y, najno­
wszego fasonu; można go nabyć za um iarkow aną 
cenę, p rzy  u licy  E lektoralnej pod Nrem 758, u 

Siodlarza.
Pod N r 2383 p rzy  ulicy N ow olipki, dostać można K A f L I  

na piece, w  różnych gatunkach, ślufow ych, glinianych białych i 
zielonych. Wiudomość w  fabryce L. Schrajer.

Pod N r 999A p rzy  ulicy Krochmalnej, drugi dom 
od Okopów, je s t do sprzedania BRYCZKA 
mogąca się użyć do jednego lub dwóch koni, na 
resorach, z fartuchami. W iadomość u Gospoda­

rza  domu.
P rz y  u licy  N ow y-Sw iat pod N r 1274, są do 

sprzedania następujące M e b l e  : Kozetka i dwa 
Fotele safjanem pokryte, S tolik mahoniowy do k a rt, 
i ga rn itu r MERLI m ahoniowych, ju ż  używ anych; 

widzieć je  można od godz: 10 rano do 3ej po południu. W ia­
domość u Kupca na dole.

Jest do sprzedania z wolnej ręki S M Ł E P  Norym- 
hergski, na Nowem -M ieście pod Nr 346 .

Mały garn itu r Mebli mahoniowych, to jes t: Kozet- 
ka doskonale w ysłana, 2 Fotele i Stoliczek, niemniej 

Li Stół jesionow y do pisania, są do sprzedania;—  tamże 
“  potrzebna je s t  Panna służąca, z doskonałą kraw iec- 

czyzną, szyciem i haftem białym , posiadająca dobre św iadectw a; 
znajdzie miejsce na w si, o 10 mil od W arszaw y. W iadomość 
p rzy  ulicy Leszno pod N r 656, na lm  piętrze.

Są do sprzedania Aiedźwiedzie, w  dobrym stanie, i Al- 
gierka piżmowcami obłożona, za pomierną cenę. Wiadomość 
w  Kantorze Hotelu Saskiego.

Praktycznie wydoskonalony D Y S Y Y Ł A T O l t  
Spirytusów  i W ódek, który sw ój fach gruntownie zna, 
i świadectwa dobrego prowadzenia okazać m oże, niech  
się zgłosi do Dystylarni przy placu Ś go  Alexandra pod 
Nr 1588 i 9.

Są do sprzedania dwie S z a f y  mahoniowe i Łóżeczko 
jesionow e dziecinne, dobrze odrobione, nowym fasonem, za cenę 
um iarkow aną, pod N r 1364 przy  ulicy Jasnej, u Stolarza.

I k l a w i k o r d  o sześciu oktawach; przylym  
PANTA LJO N  także o szesciu oktaw ach, są  d» sprze­
dania za pomierną cenę, będące w  dobrym stanie i w y - 
restaurow ane zupełnie. W iadomość o takow ych, p rzy  

ulicy Nowolipie pod N r 2461, u Fortepjanisty .
Pod korzystnem i w arunkam i, do jednego ze Składów  F ab ry ­

cznych, poszukiwanym je s t S H Ó L M I K  z Kapitałem cztery  
do sześciu tysięcy R ubli s r:. Bliższa wiadomość w Handlu W . 
Potrzebskiego, przy rogu ulic Nowcgo-Swiatu i Chmielnej.

K O C K ,  cały  k ry ty , do podróży, je s t  do sprze­
dania za cenę bardzo um iarkow aną, w  domu Pana 
Lipkau, p rzy  rogu ulic Grzybowskiej i W aliców , 
pod N r 1048.

Idąc od Kolei Żelaznej, przez Saski Ogród na ulicę Żabią, zgu­
bioną została M A Y Y Y L R A  czarna, a tłasow a, lekko w ato ­
w ana, i na szerokość cała  axamitem obłożona. Kto j ą  odda do 
Szw ajcara  w  Kolei, otrzym a przyzw oitą  nagrodę.

Je st do sprzedania H a r f a  z mechaniką angielską (z siedmio­
ma pedałam i), w yzłacana, w  dobrym stanie, i H a r f k a  m ała 
bez pedałów, dla nauki dzieci. W iadomość p rzy  u licy  Smolnei 
pod N r 1286 lit: B., u  S tróża A ndrzeja.

f  H W ć O Y W A lł, posiadający dowody uzdolnienia w  swoim 
zaw odzie, jakotez konduity , może znaleźć miejsce poti korzy­
stnemu w arunkam i, o w io rst 700 (mil 1 00) od W arszaw y . W iado- 
m o se p o d  N r 613 przy  u licy  W ierzbow ej, u Szw ajcara.

kaliryk i Pctcrshurgsk iej, bardzo mocno 
zbudowany, zdatny do dalekich podróży, w  zupełnie 
dobrym stanie, je s t  do sprzedania za cenę przystępną,

i "  u  u  P»d N r 785, przy  ulicy E lektoralnej. W ia - 
u o h jo s c  w  Handlu W m .

Jest para młodych H O S I ,  dobrze ujeżdżonych, 
gmadych, w łaśnie ze w si sprowadzonych, do sprze­
dania. W iadomość p rzy  u licy  M arszałkow skiej Dnd 
N r 1402 * P

'T = ^  — — - — — .  — ~
a i o p a ,  praw ie now a, cala z Soboli Am erykańskich, czy-iK

c%  BLAM SOBOLI Amerykańskich na Salopę Damską P
ilWne !"erZ Sol,oiowy> Jest do sprzedania za bardzo pom iernąi
!n a re ’ l. , l  z Powodu wyjazdu; gdzie także je s t do sprzedania^

iJrzeć  to Z  * " k , r , 1 ' i e i ) '  V h a w c k  z nurków . Obej- 
m z c i,  to można codziennie od godziny 9cj z rana  do 5ei no nołn-U

I m y V l e w o  y CU “dUej p 0 d N r 9 ° 8- ,la i ^ e m  piętrze z b ra-ć

l ^ o r t e p j a i i y  nowe i u ż y w a n T /V 7 ™ k j £ ^ c £  
są do w ynajęcia lub sprzedania, p rzy  ulicy S tare- 
Miasto N r 43 , trzeci dom od u licy  Śto-Jańskiej, ja k  
F lizy , z podwórza na p raw o , na lm  piętrze, d ru­

gie d rzw i. ‘ ’

* .  H an‘IIowego poil flrmas m
A. R0 8 EISBERG} et COiP,

przy  u licy  N alew ki N° 2256,
.nadszed ł św ieży transport prawdziwego Angielskiego P a - 

tenlowanego l ' O H I X l \ | |  C E K R A f ó ,

W  dobrach Trzepnica, o m ilę od Stacji "Gorzko­
w ice odległych, znajduje się do sprzedania 200  
sz tuk  M 9 W M 2 C  m łodycb, zdrow ych, do chowu

i er i M ający chęć kupna, uioze mieć do w y ­
boru Skopy lub M aciory. “

dolm rzrdń„^ZądOW?j  Sukowie’ 0 m ile f f l - ą  od Kielc odległej, je s t 
do spizcdam a z w olnej ręk i F abryka P A f C K M N R  ze Sta-
]Tvsob?(r “ ntam i JLąkami * ^ohudow aniam i w  dobrym stanie. Kto- 
w s z e lb e n 7 CZyl tCj N iw - ‘*omośei razem  z Inwentarzem ,
może do i b’abrycznem i, zgłosić się
S m e tu  S S X ■' W P ,^ ^ ‘ l"-d « rm ą

SB liany z (lobruci od lat k ilk a

!  K I T  Z I M O W Y  I
g  DO ZALEPIANIA OKIEN DUBELTOW YCH NA ZIMĘ, f j  
jgjlunt po kop: sr: 3, .eodzieunie św ieży; nabyć go można w W t - K  
f ó w a y m  U k ł a d z i e  L a k i e r ó w  M . A .  « J* A W W W R ,|J
H przy  ulicy Miodowej N° 484 , w prost Rządu Gubcrnjalnego. f |  
% Tamże je s t do n ab y c ia : £

, M I T  w  proszku, bardzo praktyczny, k tóry  lat kilka bezj 
^zepsucia da się zachować; poleca się takow y szczególniej oso-a 

'oni zamieszkałym na prow incji; sprzedaje się z przepisem ! 
ia funt po kop: a ; ja k  rów nież: P

Łtn o l e j “ y  Biały i Kolorowy, do kitow ania Szyb ,* ,
jjjPosadzek i  t. p ., fun t po kop: 10.

Rodow ity Francuz życzący przychodzić na godziny do Kon­
w ersacji języka francuzkiego; może się zgłosić pod N r 701 a na 
rog ulic Leszna i Żelaznej.
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P O H O J  Kawalerski .aa dale, z osobnym wcnońem. w  do­
mu nowo-wyrestaurowanym pod Nr 2865 przy ulicy Tamka, do 
najęcia każdego tzasu. Wiadomość wprost schodów.
«jsassa 3s*>ę«ass«»*j«?5Si3 sb

PŁUGI AMERYKAŃSKIE ®
z Fabryki 1 » . O T T E M

 ______  % G ó r n e g o  S z l ą s k a ,
które ogólnie za najlepsze za granicą uznane zostały,

Są do nabycia 
; 1 1 ' I l o t e l a  B e r l i ń s k i m  i v  m i e ś c i e  I i a l i s z u ,

nlica Marjańska Nr 101, 102, 103,
 ̂ po Cenach Fabrycznych. gj

non w  W arszawie, przy ulicy Nowolipie pod Nr 
2470, jest do sprzedania z wolnej ręki, bez pośrednictwa 
faktorów. Wiadomość powziąźć można pod powyższym  

— numerem.

M C K M E M T I Portlandzkiego i C E G L V K  
gjogniotrwałej (Chamottsteine zwanej) nad-|§
u szed ł św ieży transport do Kantoru Komissowego i Spedycyjne-^  
fig o  Józefa Hochedlinger, przy ulicy Przejazd Nr 649.— TenźeSS 
Ifdom Handlowy otrzymał też w  komis, św ieży transport^  
s l Ś Ł E U Z I  M o l i e n d e r s k i c l i  wyborowych.

O S O B A  kompletnie uzdatniona do robót damskich, jako to : 
sukien, salop, mantyl, i wszelkich okryć, życzy przyjąć miej­
sce starszej Panny, w  jakim dużym zakładzie, w  W arszawie, 
lub na prowincji. Wiadomość w domu W . Malcza pod Nr 378 , 
na 4m piętrze, wprost Poczty.

3  Mam honor zawiadomić Szanowną Publiczność, iż do Ma-JS 
2[gazynu mego pod Nr 2958 przy rogu ulic Solec i Alei Je-: 
Srozolbuskiej (naprzeciw Budnika), nadszedł transport Beze-! 
S w a  twardego i miękkiego; którego dostać można w sążniach* 
§ 3 c h  i pół czwarta łok:, po cenie nader umiarkowanej.
•5 S. F a jg e n b la tt . Sj

D O O n A  w  Pow: i Gub: W arszawskiej, o werst 10 odW ar- 
szaw y, włók dużych 52 (dzics: 1560) obejmujące, z dostatecznem 
lasem, obfitemi łąkami, do sprzedania z wolnej ręki, pod korzystne- 
mi warunkami;—  pod W arszawą jest do ustąpienia na dziedzictwo 
lub wieczystą dzierżawę, razem lub częściowo do 600 dziesiatin, 
na których i lasek znajduje się .—  Potrzebne są S u m m y  10,000  
i 5 ,000 rsr., ua Dobra w  tutejszą Gubernję. Wiadomość powziąźó  
można pod Nr 232 przy ulicy Mostowej, na lm  piętrze od fronts, 
każdodziennie od 3 do 5 po południu.

%   ̂ Do Głównego Składu Kawjoru, przy ulicy Nowo-Senator- #  
„osk iej, w  domu W go Boka, pod Nr 477 , nadszedł transport*, 
% IA O A iK l'1 'U I l  prawdziwych Kijowskich z w y b orow ych #
4  fruktów, w różnych gatunkach; oraz W IM T A  Szampań-%  
Jaskiego M alcow a, i Doósko-Atamańskiego; GROSZKU zie-m

lonego; BULJONU Wołyńskiego; SERA Szwajcarskiego, i ,m 
^ Z ie lo n eg o .—  A. K ucharkin . m

Ifortepj***1 o 7n oktawach, jest do sprzedania w Sklepie 
Siodlarskim Prozińskiego, naprzeciw X X . Kapucynów, pod Nr 
482 przy ulicy Miodowej.

Ktoby miał do zbycia S K O O E iO  damskie, używane, w  do­
brym stanie będące; zechce się zgłosić na Nowe-Miasto pod Nr 
327 , naprzeciw Kościoła X X . Franciszkanów, na lsz e  piętro, 
nad entresolami.

Do Składu Herbaty Chińskiej i różnych Towarów Ros-^jf 
t syjskich, przy ulicy Senatorskiej Nro 497c, naprzeciw I la n -^  
> 11 1 u W . Dobrycza, nadszedł sw iezy transport H lO N H FM -Y  
k T C B  płynnych prawdziwych Kijowskich tegorocznych ,#  
^z różnych wyborowych fruklow, znanych z dobroci.

M. S z y r o k o w .

Onegdaj po południu, S u c z k a  mała, maści jasno­
kawowej, z rodzaju charcikówang:, mająca łapki 
białe, koniec ogona i pyszczek białe, icentki na łb ie, 
wybiegła z domu Nro 1565d, przy ulicy Chmielnej, 

i zaginęła. Ktoby o niej dał pewną wiadomość, pod powyższy Nr, 
do Stróża, otrzyma nagrodę.

Nagrody Rsr. 3 .—  Dnia 9 b. m. o godz: 9 rano, z do­
mu N° 2403c, ulica Nowolipki, w ybiegł Piesek, 
mały, jasno-kasztanowaty, z białemi odmianami, uszy 
bez odmiany stojące, ogon  ̂kiciasty; który podobno 

przez jakiegoś Chłopca złapany, i Panu którego rysopis znanym jest, 
sprzedany został; uprasza się przeto o zwrot takowego pod powyż­
szy  Nr, do P. Kunickiej; w  przeciwnym razie, drogą sądową do­
chodzony będzie.

W  zeszły Czwartek po południu, z domu Nr 1565  
przy u licy Chmielnej, w ybiegł Wyżetek an­
gielski, biały, w  kasztanowate łatki, z uszami ka­
sztanowatemu Ktoby go odprowadził pod pow yższy  

Nr, na le  piętro, otrzyma stosowną nagrodę.

Dziś rano ciepła stopni 2. Wczoraj w  południe stopni 10.
Dziś rano wysokość wody na IV iile  stóp 1 cali 9.
TEATR WIELKI. Jutro, E rn a n i.
TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro, T ym o te u sz  i  J a je t .—  P o d  

S try c h e m .
Jutro o godz: le j  z południa, w  Kawiarni w  Zajeździć Białosto­

ckim przy uli: Bielańskiej, Poranek Muzykalny; na którym P. lloz- 
bicki będzie śpiewał o Ciechocinku i o Jarmarku w  Łowiczu, na 
gitarze Paganiniego.—  Tamże od rana codziennie będą Pączki go­
rące do kawy i herbaty, po kop. 2 ł/a.     ^

I Mam zaszczyt donieść Szan: Publicz:, iż Jutro otworzonym^  
Izostanic Zakład (gastronomiczny przy ulicy N ow y-i£  
'[Św iat w  domu W . Żelazowskiego; w  którym oprócz doskonałe-1[ 
» g o  PIW A Bawarskiego, różnych Px’zekąsek lak zimnych jak
1 gorących, dostać także będzie można i OKiailów; cena Obia-T 
indu z 4ch potraw złożonego po kop. 22’/,;  również jak jutro taktu 

każdy Czwartek i Niedzielę, wyborne Elaki; nadmienia s i ę ł  
także, iż Piwo butelkowe na kosze po cenie przystępnej; a d la «  

j! uprzyjemnienia chwil Szan: Gościom, Kwartet P. Schultza grać , 
('będzie; o wyborze Jedzenia i rychłej usłudze, Sza: Publiczność’ I 
i przekonać się raczy, a że się nie zawiedzie, zaręczam.— K. J.

Na Foxalu przy ulicy N ow y-Sw iat, J u t r o ,  na żądanie Szau: 
Publiczności, daną będzie Kabawa Kwiatowa przez w y ­
losowanie; przy której to uprzyjemniać będzie Muzyka złożona 
z 40tu Osób, pod Dyrekcją P. Resscł Kapelmajstra; oraz przy 
tej da się słyszeć pierwszy raz HARMONIJKA stalowa. Za­
cznie się o godzinie 4ej z południa; zaś o godzinie 6ej, zostanie 
Ogród rzęsisto oświetlonym, przy którym pokaże się sztucznie 
zrobione S ł o ń c e  elektryczne i wiele Obrazów, wykonane przez 
Pana A. Fuhrmann przybyłego z Berlina; na którą to Zabawę, 
uprzejmie zapraszam Szanowną Publiczność.—  A.

Przed kilkoma tygodniami, miałam przyjemność donieść Sz: Pu­
bliczności, iż Niedziel tylko kilka, moją Gastronomję pod firmąDO- 
LINKA PRAGSKA, utrzymywać będę; właśnie już ostatnia Nie­
dziela idzie, gdzie też ostatni raz pod moją dyspozycją i usługą, 
pragnę zadowolić mych łaskawych Gości; a gdy wiatr pomyślny po­
służy, Latawiec wyobrażający Meduzę, niemniej i drugi w kształcie 
Balonu z tamtejszego tarasu, puszczonemi będą. Co do Przekąsek 
i Napojów, a szczególniej w  doskonałe Piwo Żarecko - Bawarskie, 
i dobry Pącz, zaopatrzyłam się .— A .Z y g a rd ło w ic z .

Przy ulicy Marszałkowskiej i rogu Zgoda pod Nr 1396, w  uo- 
wo-otworzonym Zakładzie P i w a  Bawarskiego na kufle, dostać 
można różnych Napojów i Jedzeń, w  każdym czasie; przytem  
w  każdą Niedzielę i Czwartek będą Flaki: a Muzyka z do­
branych Artystów złożona, czas uprzyjemniać będzie; z czem  
mam honor polecić się łaskawym względom Szanownych Go­
ści.—  Józefina R.......

Anna Jasińska, u t r z y m u ją c a  Bestaurację dawniej pod Nr 
371, przeniosła uaLeraz do pałacu Hr. Stan. Potockiego, przy ulicy 
Krako:-Przedm: Nr 415 , naprzeciw Kościoła X X . Karmelitów; 
upraszam Szan: Gości, aby raczyli zaszczycić mnie sw oją obe­
cnością.—  A. J a s i n s k a.

W  Drukarni Kurjera W arsz:.—  Wolno drukować. W arszawa 6 (18 ) Października 1856 r. Starszy Cenzor, F. S obieszczań sk i.


